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R-O Ż M A I T O Ś C L
W e W torek Nro' 94. '14 . Sierpnia 1821-

O g r o d n i c t w o .
( Z A n g ielsk ie g o  io pism ach N iem ieckich . )

U t w o r z o n e  w  L o n d y n i e  i E d y n b t t r -  
r  u t owar zys twa Ku w yd osk ona len iu  sztuki  o- 
g r o d n i c z e y ,  w y d a ł y  i u ż  drukiem s woi e  rosprawy,  
k aż d e  z  nieb p o  t r z y  tomy.  Z  w y s z ł e g o  n i e ­
d awn o w  A n g l i i  doniesienia o tych sześciu 
toinach, zdaie się nam, ż e  następniące podania 
tak z hi storyi  o g ro dn i ct w a  w z i ę t e  , iak i teraz 
n i e y s z e g o  stann t e y  sztuki  w  An gl i i  dot y cz ąc e  
s i ę ,  zasiugnią p o w s z e c h n i e y  b y dź  znanemi.

O g r o d n i c t w o  o w o c o w e ,  k wi tnę ło  w  A n ­
g l i i  n ie r ów ni e  dawni ey,  n i ż  i arzynne i i nny ch 
rośl in kuchennych.  l e s z c z e  w  r.  1 659 z n an o 
i u ż  58 g a t un k ó w  iabłek , 64 g r u s z e k ;  61
ś l i we k , 21 b rz os k wi ń  , 5 nektarynek , 6 m o ­
t e l i , 36 i a g o d , 23 w i n o g r o n ,  3 f ig  i t. d. 
za to t e ż  kalafiory i se l ery  b y ły  • os obl i woś ci ą  
a o w ł o s k i e y  kapuście i t. p. ani w i ed zi ano.  
W s z y s t k i e  strawy z i e l o n e  sadzono p o d ó w c z a s  
w  H o l l a n d y i  nayobf i ci ey  w nay leps zyc h g a ­
tunkach , i zfaintąd p r o w a d z o n o  i e na p rz e d a ż  
dó A n g l i i - D z i s  tah p o w s z e c h n e  z i e m n i a k i , 
mało i e s z ę z o  p o d ó w c z a s  B ył y  z n a n e ,  i  c hoc iaż  
sadzenie kartofl i  z alecano i uż w  r. 1662 iako 
p e w n y  środek zara dczy  w  r a zi e  n ie n ro dz a io w 
z b o ż a ,  p r z e c i e ż  nikt na to nie uwa żał  i sad­
z o n o  ty lko  kartofle R a n a d y y s k i e , w  A n g l i i ,  
J e r oz ol i m s ki e mi  karczochami  zwane,

W  r. 1 6 6 0 ,  b y i y  t y lk o w  An gl i i  rośli- 
niarnie z w y c z a y n e , t r y b h u z y  w e s z ł y  d opie ro 
w  60 lat p o ź n i e y  w  uż y wa ni e .  P o d  p a n o w a ­
niem Króla K a r o l a  I I . ;  wspominaią kroniki  
i ako r z e c z  godna zastanowienia i ż  d .23. Kwietnia 
1667.  na p e w n e y  u c z ci e  w pałacn letnim k r ó ­
lewskim w W i n d s o r ,  dawano na stoi iago-  
d y i pozi omki  i ż e  r o zd a w a n o  l o d y  ( ztąd wi- 
daó t r y b h n z y  i l o d o w n i e ,  z j a w i ł y  się w 
A n g l i i  o i ednym c z a s i ę ) .  W s z e l a k o  d op ie r o 
w  początkach VII  g o  w i e k u  w i e d z i an o w A n ­
gli i  o tr ybhuzach aż p o d sam dach op at r zo ­
nyc h oknami. P i e l ę g n o w a n i e  d r z e w  o w o c o ­
w y c h  w krze wod oma ch ( oranżeryiach )' ,  oso b­
l i w i e  zaś o w o c o w  p o ł u d n i o w y c h ,  r o s p o c z ę ł o

się w  , m gl i i  d op ie ro  od r. 1760.  N i e m c y  
w y p r z e  i zi l i  "w tem nas A n g l i k ó w ,  l e c z  n ietyl ko 
d o g n a U i n y  ich , aleśmy ich n a w e t  p r z e s z l i 1. 
B ar on  .Vl i i n c h h a u s  e n ,  d okazał  i e s z c z e  w  
r. 1700 ‘ "le,  że  w e  w ł o ś c i  s w o i e y  S c h w r r b -  
b e r  nk-Jr.leko H a m e l n ,  d o p r o w a d z i ł  ana­
n as y  do d oy rz al oś c i ,  a D o k t o r  R a  l t  s c h m i d t  
w  W r  a w i n ,  posł ał  w  r. 1602 C e s a r z o ­
w i  Ni c  Memu kilka ananasów wł as neg o
w y h o d u j  d o  W i e d n i a ,  p o d c z a s ,  g d y  
my . gł iśmy się i e s z c z e  p o c h w a l i ć  tym
o w o c e  by w ła s ne go b y ł  hodowani a.  Wa­
sz e  na'  ̂ r yb h u z y  w A n g l i i  nie m o g ł y
d ług o ć się na t o ,  co F r y d e r y k  11.
p o  sko om-y siedinioletncy w o y ń i e  w  og ro -  
dac s Sanssouci d ok az y wa ł .  T e r a z
( w r. . stanął L o n d y n  na c z e l e  c ał ey
E u r c  do wsz ystki ch g a ł ę z i ' o g r o d ­
nictwa i-okonała sztuka w s z y st k ie  z a w ad y
p r z ;  o: Co do o w o c ó w  p o l u d n i o w v e h
przesatiz„ . i ,y  się nawzaiein z  I n d y i a m i ,  
z  ? e r s y i ą  t S y r y i ą ,  co do i arzy n w s z e l ­
k i e g o  rodzaiu , z  H o l l a n d y i n ,  a c hoc i aż  
po d  otwartein niebem » i e  r od z ą się n nas 
iabłka i g r o s z k i ,  iak w, p ó ł n o c n y c h  p r o -  
wi ncyiacl i  F r a n c y  i ,  f igi  i  w i n o g r o n a ,  iak 
w e  Francyi  p o ł n d n i o w e y ;  o l i wk i  , iak w  
M a r s y l i i  i l N i z z i e ;  p o m a r a ń c z e , iak w  
T o u l o u i e  i H i e r e s ;  m i gd a ły  i k a s z t a n y , 
iak w  L n g d u n i e  ; b r z o s k w i n i e  , iak' w  
M o n t r e a l  pod P a r y ż e  grona na w e ­
ty , iak w F o n t a n i e b l e a n ;  nakoniec ani 
takie ś l i w y ,  iak t u r y  ( T o u r s ) ;  p r z e c i e ż ,  te 
w szy st ki e  gatunki  o w o c ó w  mamy z  naszych 
tr ybht tzów w  gatunkach n ay pr z ed n ie y sz y ch  i 
w niezmi ei rtey  obfitości  a n aw et  niektóre g a ­
tunki  o w o c ó w ,  p r z y p r o w a d z o n e  sztuką do 
nal eżytey  d o ś c i g ł o ś c i , i ak n. £. auanasy , liiaią 
w y r a ź n e  pi e rw sz e ńs t wo  nad o w e mi  w e  F r a n ­
c y  i , g d z i e  się całkiem nie udaią.

Iako o so b l i w oś ć  , namieniamy w  tein 
mieyscu , ż e  X i ą ż ę  O r l e a ń s k i  { E  g  a I i- 
t e ) ,  który otrącił  ż y c i e  w r e w ol u oy i  , u ż y ­
wał  wszystki ch s p o s o b ó w , aby ananasy p r z y ­
j ę ł y  się we F r ą n c y i  ,  l e c z  nie mogl  tego 
dokazać.  G d y  mu nakoni ec  , w s z y s t k i e  w  tey
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mi er z e  c z y ni o n e  doświ adcze ni a c hybi ły  , p r o ­
si ł  Hr abi eg o E g  r e m o n t ,  aby mu z  . A  n- 
g l u  p r zy s ła ł  do P a r  y ż a okrętem na S e k w a ­
n i e  tr ybhuz  ananasowy d os kon al e ,  to iest 
t a h , iak w  A n gl i i  u Hr a bi eg o w  o g ro d z i e  u- 
r z ą a z o n y  w r a z  z  og ro dn ik ie m Angielskim.  Sta ­
ł o  się , l e c z  p r z e c i e  Dieudały się a n a n a s y , 
p r z y p i s y w a n o  wadę mi ey sc ow oś c i  i b u d o w a ­
n o  t r y b h u z y  ananasowe w  r óżny ch dobrach 
X i ą ż ę c i a  , z up e ł n i e  na w z ó r  zapisanego z  
A n g l i i  ; d o ś w i a d c z e n i e  to posunął  aż w o k o ­
l i c e  M o n t p e l l i e r ,  wszel ano nie d oc z e k a ł  
się ananasów.  O g ro d n i k  tym k o r c e m  z An gl i i  
do P a r y ż a  z a p i s a n y ,  iest i e s z c z e  p r z y  ż y c z i u  , 
n a z y w a  się H 1 a i k e /, teraz posi adacz  pi ę kn ey  
w i o s k i  w  sąsi edztwi e.  St.  G e  r i n - i a n ,  z a t r u d ­
nia się za kł . da ni e m o g r o d o w  ■ uahu A n ­
gi elski m.  T a k  w i ę c  we P  r a <■ nie udaie
się p i e l ę g n o w a n i e  ananasów , i n u  nas
w  A n g l i i p o s u n ę ł o  się pr aw i  u w i e r z e ­
nia;  a lb ow iem o s ó b y ,  k t ó r e  b*w.!v tugi czas 
xv J nc ui uc h V7schodnich i  Zac hciały
j e dnomyś lni e zakładać się o t o ,  żo "l,(i r e go -  
Ł ó l wi ę k  dnia w  r o k u ,  p e w n i e )  1110-ż-
na ananasów na targu w  L o n c i  n ' e , ak w 
i ch wł asney o y c z y z n i e  to iest  R a  e lub
J a m a i c e .  N i e  tak p o w s z e c h i  ic. i n e tak 
c al ek o posunęła S z k o c y i a  ty egro b re f . yi e  
o w oc o we i n  i i ar zy nn em  , a w 1 i 1 a n d, y i
t irzed d z i es ię c iu  l a t y ,  m o ż e  nie  b ył o  i d z i e ­
sięciu t r yb h u z o w .  L e c z  teraz .1 tam w z r o s ł y  
n i e z m i e n n e  z amił owanie  i p r z em y s ł  tey g a ł ę z i  
kultury.  S ąs iedzka H o l l a n d y i a  w a l c z y  
i e s z c z e  d oty chc zas  z  A  n g  l.i i ą o p i e r w s z e ń ­
st wo  ; p o n i e w a ż  k wi at y  i sztuką h o d o wa n e 
o w o c e  b y ł y  tam i u ż  da wni ey  n . ż  w A n g l i i  
do p e w n g o  stopnia wy doskonal one i po dz iś  
d z i e ń  p r z y c h o d z ą  c iągle z A n s  t e r d a ni u 
i  H a r l e m  ananasy,  ( k t ó r e  Angi elski m w  ni- 
C z t m  nie u s t ę p u j ą ) ,  t ud z i e ż  m e l o n y ,  b r z o s ­
k w i n i e ;  a wi no g ro na  i i nne gatunki  o w o c o w  
i e s z c z e  w  Mar cu i K w i e t n i u ,  przednią się 
na Londyński m ta-gu ; nawet z  H a m b u r g a  
od eb r ał o  t o w a r z y s t w o  E  d y n b u r s k i e d. 10. 
C z e r w c a  1 8 1 7  doy rza łe  w i no g r o n o  wa.żące 4 
f u n t y ,  maiące piękną p o w i e r z c h o w n o ś ć  i s imk 
w y b o r n y .  T e  atoli p o i e d y n c z e  p r zy pa dki  nie 
mogą b y d ż  w  żaden sposób uważ ane w  p o ­
równa ni u z tein , na co o c z y  h a s z e  c od zi en ni e  
patrzą na t arg owi cac h i składach oworowrych 
w  L o nd y ni e .  W  S ty cz ni u i Lu ty m dostanie 
i u ż  s  t r y b h u z o w  : szparagi  , małe w c z e s n e
kartof le , jarmuż , reubarbarum , pi eczarki  , 
w c z e s n e  O g u r k i , z ieJonę f a s o l ę , s z o c e w i c ę  i 
i nne z i e l e n i n y ,  a w Marcu wsz ystki e pr awi e 
gatunki  kapusty i i a f z j n  z i emn yc h.  Kapusty

w s z e l k i e g o  r o d z a i u ,  okazuią się w  K w i e t n i *  
i Mai u tak obficie na targach , i ż  c hoc iaż  pod 
g o l e m  ni ebe m j a s z c z e  po dt en cz as  nie sa d o ­
br e  , k a żd y  r o z u m i a ł b y ,  że  wszy stki e grunta 
na ok oł o L o n d y n u  o br oc one  są na inspek- 
ta. Z  o w o c o w  w c z e s n y c h , s^tucznein c i e p ­
ł e m  i z g ę s z c z o n e m i  promieniami s ł o ń c a ,  do 
doy rza łośc i  p r z y p r o w a d z o n y c h  dostarcza nain 
M a r z e c  p o z i o m k p w  i lagod , K w i e c i e ń ,  w i n o ­
gron , b rz os k wi ń  ; i m e l o n ó w ,  ( i  podostatkiem 
s Ł o c e w i c y ) .  l \ i e  do uwi er zen ia  iest p e łn o 
i arzy n w s z e l k i e g o  gatunku w Ma iu sztuką 
w y p r o w a d z o n y c h .  O d  C z e r w c a  aż do L i s t o ­
pada iest taka obl i tość w sz e l k i c h  o w o c ó w , 
k tór yc h tylko lato może d o s t a r c z y ć , i ż  po t rź e -  
ba wtasoeini  nato patrzyć  oczami  , aby p o w z i ą ć  
w y o b r a ż e n i e  od r ze c zy wi st o śc i .  OJ, P a ź d z i e r ­
nika aż do końca roku,  leżą na przeciąż ogrom- 
neini  kupami wi nogr ona  , pó źne m e l o n y ,  ś l i w ­
ki,  gruszki ,  n b ł k i ,  wszy stko w n a y r o zl ie z ni ey -  
szy ch gatunkach a p o ip i ę d z y  temi także ana­
nasy p o c z ą w s z y  od samego Styczni a -aż dó 
Grudnia.  P r z y d a ć  n a l e ż y ,  i i  z chlubną t r o s ­
kl i wości ą painięlaią także na p o t r z e b y  i a p e­
tyt  c h o r y c h ,  c u d z o z i ? m c o w  i d z i w a k ó w ,  na 
co n ie zważa ią  tak b ar dz o w innych mieyscach^ 
I tatt n. p.  dostać można . r eg ul ar ni e  na tar­
gach m ło de y  p o k r z y w k i  , tuk z w a ne  dande- 
J i o n y , snmflry,  Burneta  Sau.ce ulone  ? ?  i t. p 
P o d o b n i e ż  można poysć  o-zn hł aT7 ze  w Każdym 
d o b r z e  uaaą-łŁonyui sklepia ińrzyt inyin, dostać 
moż na  w i ę c e y , iak pi ęćse t  ga tunków,  iarzyn i 
i nnych z i o ł , roślin do użytku d o m o w e g o  łub 
Ha lekarstwa i dystyl iac/i e po tr ze b ny ch .

Z t e m w s z y s i h i e m  nie  lesteśiny -tu w  
An gl i i  bynaymoi ey w  upr z ed ze ni u , j akoby w 
kraiu naszym nie b y ł o  i uż nic do czyni eni a 
w z a w o d z i e  o g ro dn i ct w a ’. D o p o k i  każdy w ł o ś ­
cianin. a nawet  k aż dy wTyrobnik posiadający 
własną chtahę , m e  będzi ę.  miał p r z y  m e y  

' także ogrodka , a w  tym od n ay mni eys zege  
grządka , az  do samey z . - gr odzoney grani cy  , 
k a z d e y  p i ę dz i  zi emi  nie  ób ro ci  na rośliny 
i arzy nn e lub d r z e w a  o w o c o w e ,  po ty  b ę d z i e  
i e s z c z e  w  każtlem initysću b a r dz o w i e l e  do 
c z y n i e n i a ; a w ogrodac h i w y t w or n i » y s z y c h  
rosl iniarniach ( tryuhuzach ) po miastach z n a c z ­
n i e j s z y c h  z b y w a  i e s z c z e  ob ok  ananasów i 
inny ch o w o c ó w  południ  swych,  na tak /.w mych 
d u ri o r a c h ,  mangusianach.,  mangach i mnóst­
wi e  innych w y mi eni ony ch w dzi eł ach R u i n .  
p h a , i i  o x b u r g h a i t. p. W i t l l i i  p r a c o ­
wnik nad udoskonaleniem nauki [ r z y r o d z e -  
n i a ,  zma rł y  P r e z y d e n t  Akademii  nauk i umie­
jętności  Si r  J o h n  B a n k s ,  był  leg.i z d a n i a ,  
i ż  w ciącu niespełna łat 5o, wszystki e te o w a -



ce t  ob cyc h c zęs i  świ ata ,  h to ry che- my  n awet  
nie w i d z i e l i , tak iak teraz  ananasy wyhładane 
będą na p r ze d a ż  w  sklepach o w o c o w y c h  i na 
t a r g ow i cy  z.aszey w C o v e n t - G a r d e n ,  to 
iest kupami. Iakoż w  istocie zważai ąc  ruch 
ludzi  i handlu f f a i z ego , nie ina w tein n i e ­
podobi eńst wa.  l u ż  n aw et  i teraz ogromną 
iest prod uk cy ia  k r z e w ó w  za gr an iczn ych , k w i a ­
t ów  i r oż ny c h g at un ków  d r z e w i n .

W r e s c i e  i aki ek ol wi eh c z y n i ć  mogą c u d z o ­
z i em cy  naszemu kl i matowi  z a r z u t y ; toć p r z e ­
c i e ż  stan o g r o d ó w  i sztuki  o g r o d n i c z e y  , do 
k t ór e g o  w kr ara naszym p r z y p r o w a d z o n a  , p o ­
w i n n y  unowić za klimatem Angielskim; z w ł a s z ­
cza  ze  naoczna r z e c z y w i s t o ś ć  p o t w i e r d z a  1 o 
*,dapie W i e c z n e y  z i el on ośc i  lak w każdym 
z a k ą t k u ,  p o d o b n e y  w i e c z n e y  m ł o d o ś c i ,  szuka- 
n o by  nadaremnie u nas  t a k , iak i w i nnych 
c zęści ach świata , iak nadaremnie szuk anob y 
p ię kn y ch  do p r z e c ha d zk i  i w y g o d n y c h  ŝu­
chych śc ieżek krzemieni stych , które w ł a ś c i w y  
gust  nasz , "pr owa dzą  nieraz do idealnie tylrto 
pi ę kn y ch  p e y z a ż o w .  K r ó l  nasz K a r o l  II,  
o z n a c z y ł  klięaa A n gi e ls k ie  b ar dzo trafnie , o‘d- 
powiaciaiąc uskarzaiącyin się na nie c u d z o-  
z i e m i o i n : „ T e n  Kray ma p o d ł u g  mnie naypo- 
żądaćsz,y kl imat,  g d z i e  k aż d eg o d n i a ,  w  k a ż ­
dym roku , w ię ks zą  c z ęś ć  p r z e p ę d z i ć  mo g ę 
i e ż r l i  nie z zupełriem u d o w o l n i e n i e m , toć  
p r zy n a y m u i e y  b e z  utrudzenia się .i b ez  nu­
d ó w  , a t ego wł aśni e d oświ ad cza ć można 
b ar d zi ey  w An gl i i  , n iż  w każdym i nnym 
kraiu.  “  —  N i e c h ż e  w i ę c  ż y i e  A n g l m s iey 
Klima i  i e y  og r odn ic t wo  !

Nieco o Multanach. i ie y  m ieszkańcach.

( Z  pism a czasowego : D e r  Aufm erksa/ne. ) *)

N ie m o ż n a  temu z a p r z e c z a ć , ż e  się p r z y ­
w ła s z c z a n i e m  b y d ż  zdaie  , c h ci e ć  w y r o h i w a ć  o 
kraiu i i e g o  mieszkańcach , po  krótkim w onym 
po b y c i e  ; atoli  nic n.Jeży z a po z n aw a ć  , ż e  u w a ż n y  
da st rź e ga c z  wł aśni e za p i e r w s z y m  rzutem oka 
o b ey m u i e  to , co g o  n ay bar dzi ey  u d e r z a , co

*)  N i n i e j s z y  a r t y k u ł  c h o c i a ż  i u ż  w  R o z m a i t o ś ­
c i a c h  r .  z  w  N u  mara  clii 61 .  62.  64,. 67.  i 68.  
n i e c o  o b s z e r n i e j s z ą  o M u l t a n a c h  u m i e ś c i l i ś ­
m y  r o s p r a w ę  z ai ąe  m a ż e  c z y t e l n i k ó w  n a s z y c h  , 
p o n i e w a ż  w y  . t awui  d o K l a d n i e y  k r a y  b ę d ą c y  
t e r a z  te a I rera w o y n y  , o  k t ó r y m  d o t ą d  w s z y s t ­
k i e  w i a d o m o ś c i  " C  w ? g l e d ' i c  i c o g r a t i c z n y i n  i 
s t a t y s t y c z n y m  c z ę ś c i ą  s ą  z a w ó d  i c . n i , c z ę ś c i ą  
n i e  d o s t a t e c z n e m u  _

mu się na yb ar dz ie y  p r z e d s t a w i a , zatem d o ­
tyka się t e g o ,  co k aż d eg o z a yi n u i e ,  g d y  tyra- 
czasętn dł ugi ch p o st r z e ż e ń  o wo c e  , które z w y ­
kle  niemogą b y dż  udzi el ane b e z  unudzai ących 
s z c z e g ó ł ó w ,  po żąd ane są Wezwątpienia dla 
J e o g r a f a ,  Statystyka łub m n o g o  i aki ego u c z o ­
n e g o ,  atol i  z a l e d w i e  zwracai ą na si ebi e w z r o k  
pi ękneg o i  n a d ob ne g o świata.

Tętnu to n adobne mu ś wi at a  n ie z i une in i  
są i e s z c z e  z u pe ł ni e  p i e kn e  k ra iny  M  u 1 1 a a  
i W o ł o s c z y z n y ,  w z g l ę d e m  k tór yc h l osu 
zyłaie si'ę, że  p r z e z n a c z e n i e  d o t ą d ' s w o i t y  niu- 
zainknęło księgi  O c z e k i w a ć  nal eży,  c z y l i  kto 
uporządkuj e kiedyś p o z o s t a ł e  zeszyty.  S o n i a -  
i e g o ,  k tór eg o znane są p o d r o ż ę  po E g i p c i e  
i Gr ec yi  , a k tór y  w roku 1 81 1  podiął  n au k o­
wą p o d r ó ż  w tych kraiaćh a w  roku 1 812 
umarł  w  P a r y ż u .  W s z y s t k i e  inne d aw ni ey s ze  
o tym kraiu w i ad omoś ci  mało są zaspokaiaią- 
cein! , p e ł n e  b ł ę d ó w  , tak dalece , ż e  tako- 
w y i  , na le ży t e  s tatystyczne opisanie staie się 
pr a wd zi wą  po t rz e bą  o s w i e c o n e y  p u b l ic zn o śc i .  
T y m  c z a s e m ,  d o ś w i a d c z ę ,  c z y i '  lekkiein p o ­
daniem o Multanach nie b ę d ę  m ó g ł  z aspok oi ć  
pr z yn ay mu ie y  z w y c z a y n ą  c i e k a w o ś ć , tę szlar 
chętną s łabość i matkę naszych wi adomości

W  M u l t a n a c h ,  a s z c z e g ó l n i e y  w Ja s sa ch,  
w i d z i  się b y dż  p o d r o ż n y  , ż e  tak r z e k ę , na 
b rz e gu  w s c h o d n i m ,  w  m i e y s c u , g d z i e  zbytek 
A zy i a l y c k i  og ól ni e zaś b oga ct wa  w s c ho dn i e  iak 
dalece mogą ł ączą  się z  obyczaiaini  E u r o -  
peyski emi.  ULior  m ę ż c z y z n  - w y ż s z e y  klassy , 
sp rz ęt y  d o mo we  , mnóstwo z w y c z a i ó w  t o w a r z y s ­
ki ch i z achowani e s i ę ,  p r z y w o d z ą  na pamięć 
p o w i e ś c i  p o dr ó ż n y c h  opi sui ącycb T u r c y i ą ;  a- 
t o l i - n ie w i da ć  tam, aby p i e r w s z e  o z d u b y  życia  

‘ t o w a r z y s k i e g o ,  dainy,  p o z b a w i o n e  b ył y  p r z y ­
jemności  ob cowani a ; w! dzieiny ie r a c z ey  nży-  
waiące z u p e ł n e y  wol nośc i  , i maiące udzi ał  
w e  wszystkich zabawach.  N a i e ż v  do tonu w 
Jasach udawać p r z y by s za  z w sc hod ni ch 
krai ów,  w ł a ś c i w i e  A z y i a t ę , a w sz y sc y  c u d z o ­
zi emcy,  bądź  z N i e m c z e c h  , lub Francyi  p r zy -  
bawaiący,  z o wi ą  się E u r o p ey c z yk a mi .  Naywręh-  
s z a , c z y l i  nayi nożni eysza c z ę ś ć  tak z w a n e y  
s z l a c h t y ,  składa się nie tylkcj z  samych kra- 
i o w e o w ,  Mul t an ow  , l e c z  z  G r e k ó w  s z c z e ­
g ó l n i e y  z  o w y c h  r odz in , które zaymuią w  
Stambul e d zt el ni cę  Fanar ; n ie kt ór e tych 
umiały w y ł ą c z n i e  p r z y w ł a s z c z y ć  sobie g o d ­
ność X i ą z ą t  Multannkich lub W o ł o s k i c h  i 
nie ki ed y u c z y n i ć  takową pr a wi e d z i ed z ic z ną  
w  s wo i e y  r o d z i n i e  p r z e z  stosowne oi i i ry .  
G r e k ó w ,  m i ę d z y  którymi znayduią się naypięk- 
n ie y s z e  i m i o n a , z  l i istoryi  ostatnich w i e k ó w  
Cesarstwa G r e c k i e g o  i k t ó r z y  t w i e r d z ą ,  że  w s z y
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s c ypoc hod zą  7, r odzi n,  b ęd ąc yc h niegt f y  5 Csar- - lecz tem b ar d zi ey  Kob iety ;  w  i s t o c i e ,  naZwa- 
zarni w  p o k r e w i e ń s t w i e , c hoc i aż  p r aw oś ć  tego n y  bydź m o ż e  po wa bny m i pełnym smaku, 
r o s z c z e n i a  po dl ega  w ą t pl i wo śc i  , u wa ż ać  O e h ę d ó s t w o  w  u bi or ze  iak i mieszkaniu od-  
n a l e ż y , iako w ł aś c iw yc h P a n ó w  Multań.  R o -  rożni a Mul tanski ch włościan w  kor z ys t -  
d z i ny  te i niektóre Mal tański e : P a s z k a o ,  Ro s -  nym dla nich sposob ie .  Rza dka  iest brudna 
n o w a n v R a i s z ,  R a d u k a n , B o g d a n ,  C as i m r ,  hoszula  nawet  na u b o gi e y  w ł o ś c i a n c e ,  m ęż -  
Kon aky  i t. d. t w o r z ą  w y ż s z ą  Sz l ac ht ę ,  tak c z y z n i  noszą lniane ' k o s z u l e ,  dł ugi e  spod- 
ż w a n y c h  B o j a r o w , mog ąc y ch  i ed yni e  w y ż s z e  n i e ,  s z e ro k i  pąs sk ór z an y;  w lecie u ży w ai ą  
i  n iż s z e  u r z ę d y  w  D y w a n i e  sp r aw ow ać .  z w i e r ć h n i ę y  suj jyń ,b iał ej  .lub- c zar no brunat-

D y w a n  iest B ad a X i ę c i »  , n a y w y ż s z ą , i  n ey  z  sukpn ■ 'którą thtyiń sporządzają ż o n y ;  
w  nieiakim w z g l ę d z i e  iedyną,  sądową,  administra- w  z i i n i e z a ś  z fntra o w c z e g o ;  Włosy strzygą krót-  
cyyną ; d uc howną  i po l i cy yn ą w ł a dz ą .  Z  w y-  k o ,  g ł o w ę  p okr ywaj ą  z w y c z a y n i e  czapką na- 
c z ay n i e  p r z o d k u i e  w  n i e y  Ar c yb is ku p z J a s s ,  kształ t  wor ka .  Ki e d y  d e s z c z  p a d a ,  z d e y m u i ą  
a p o  nim mnośtwo P a n ó w ,  maiących god-.  c z a p k ę ,  kładą ią w  z a n a d r z e ,  g d z i e  c z ę s t o -  
dności  swoi ch nazwiska , po c hą dz ą ce  z i ę z y k o w  c howai ą t ak że  o b i a d ,  składaiacy się p o w s z e c h -  
G r e c k i e g o ,  Mul tanski ego i Sł awi ański e^o.  Jas- nie  z  p e w n e g o  r odzai u pal enty  r o bi o ne y  z  
sy i Galac z,  są nayznakomitsze miasta M u l t a n ,  mąki żyta t u r ec k ie g o ( z w a u e y  mamałygą 
p i e r w s z e  iako s i edzi ba R z ą d u ,  d rngi e iako i  zasuwaią kaptur s w e y  z w i e r z c h n e y  sukni na 
Łandlui ęce .  Jassy n ie  maią bruku , nl i ce  g ł ó w -  g t o w ę . )  U bi or e m kobiety w  l e c i e  iest koszul a 
n e  w y ł o ż o n e  się d y la m i,  b og ac i  l ud zi e  tym b i a ł a ,  chustka na g ł o w i e  i lekki  pąs. N i e k i e -  
originalnyin bruki em w y kł a da ć  każą nayodle-  dy  zapaska z c zar no nakrapianey w e ł n y ,  ob- 
g l e y s z e  u l i c e ;  starannie r o bi o ny  zastępuie brnk cisnięta w  k oł o  z i ob e r  , zastąpuiąca suknię 
k a m i e n n y ,  l e c z  s z k o d z i  lasom. Iest w p r a w -  z w i e r z c h n i ą ;  w łaś ci wa  suknia kobieca nie  iest  
d z i e  w i e l e  . pałaeów i d o m ó w  bud owan ych , tu znaną. Zapaska ta p r zy m o c z o wa n ą  b yw a wet- 
atol i  g d z i e  niemąsz s w i r k o w y c h  lub d ę b o w y c h  nianym p a s e m , k ol or u p s t r e g o ,  a n a y w i ę c e y  
b a l ó w ,  w w i ę k s z e y  c zęśc i  r o k u . n i e p o d o b i e n -  i a s no c z e r w o n e g o .  Saipa k o s z u l a  iest nayzna- 
stwein iest dostać się p i e sz o  do takiego pał acu,  homitszą częścią  ubioru.  Iest ona. d ł u g a , spa- 
i  wł aśni e nikt nie c h od z i  p i e s z o ,  hto tylko da b o w i e m  aż po kost ki ,  p r a wi e  —  ciasna — - 
W nieiakim w z g l ę d z i e  chce b y d ź  Panem zwany,  p o n i e w a ż  ws p os ob i e  uderzaiacym od zn ac z a  ca- 
N i e d a l e k o  miasta,  l e żą  po c zęści  p i ę k n e ,  na- ty kształ t  ciała —  koszula ta tkaną iest d osy ć 
■wet p r z e z  N i e m ie c ki c h o g r o d n i k ó w  l ud zi  bo z  cienki ego , d o m o w e g o ,  d o b r z e  k rę c on eg o  p r z ę -  
g a t y c h , - z a ł o ż o n e  o g r o d y , z których iedpti i d zi wa  ; ( dla o z d o b y  idą po niey  p r ą s z k i , 2 
n a y p i e r w s z y  n al eży  do X i ę c i a  Alexandra Mati- nici  bawe łni any ch lub i edwaKnych ; p ł ó t n o  
j ok or da to.  —  Galacz  miasto drewni ane l e c z  takie d o b r z e  bywa w y b i e l o n e  i nieki edy a nawet  
p o ł a ż o n e  nad b r z e g i e m  D u n a i u , ma niedaleko c z ę s t o  bogato w y s z y w a n e .  W  całych Mul t a-  
pi ę kn y port  mog ąc y obiąć iakie 100 okrętow.  nach a i e i n a  kobiety  wi eyski ey,  ktoraby j j i emia-  
Mi as l o to n ab ier ze  w ię ks ze g o znacznenia w ta koszul i  Mw y s zy w an e y.  W y s z y w a n i e  to i est  
handlu Europ ey sk im.  T e r a z  iest uayyviększym z i ed wa bi u ; n ie ki e dy  wi dać  k os zu le  tkane 
składem dla t o w a r ó w  L e wa ń c k i c b .  . z ł ot e m i srebrem a nawet  perłami śzkjannemi.

Mu i ta ni e  są pi ękny m l u d e m ,  włościanin G t o w n e  sz y ci e  p o k r y w a  r a mi on a,  s z e r o k i *  
p o w i ę k s z e y  c zę śc i  r o s ł y ,  w y s m u k ł y ,  podsa- iest przynayi nniay  na r ękę.  N a dt o  w z d ł u ż  
d z i st y .  W  Multanach niemasz stanu mieyskie-  p o  c ał ey  k oszul i  spadaią dwa p r ąs zk i  po pra- 
g o  , w s z y s c y  albo są włościanami lub s lath-  w e y  i l e w e y  stronie a na ramieniu b y w a  i e s z c z e  
ta. - S zl ac h ci ce m iest l ub  B o j a r ,  i nożny P a n ,  w i e l e  pr os t ego i p o p r z e c z n i e g o  w y s z y w a n i a  
l ub  M u s s i l , sz lachci c wi eyshi  lub R e s e s ę h , a nawet  c z e r w o n e  l u b  niebi eski e r z u c a n e  
za gr od ni k.  P o  wsiach iest w i e l e  r od zi n cy-  kwiatki ,  
gańskich n i e w o l n i c z y c h , trudniących się r o l ­
nictwem ; Muitanie r z ad ko się z  nimi  łączą ; ( D a lszy  cig g  n a stęp i).
l ud ten nawet  aż na końcu 'świata zatrzyma
ez a rn y s w o y  kolor  Indyyski  i s woi e wł as nośc i .  _____________
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